
N“ 45

KURYER LITEWSKI
"  \

U> m in ie  w Poniedziałek dnia 18  Kwietnia p . s . 1 8 2 7  Roku,

W  l A D o  m o ś c i  K r a j ó w  g.
S t. P etersbu rg  dnia 4  kwietnia.

(z  R u s k i e g o  I n w a l i d a ) .
D. 3 t. m. w dzień uroczysty Zmartwych­

wstania Pańskiego znaydowali się na rezurrekcyi 
N a y j a ś n i e y s z y  C e s a r z  J e g o m o ś ć  i N a y j a ś n i e y s z a  
C e s a r z o w a  J e y m o ś ć  M a r y a  F e d o r o w n a .  N a y j a ­
ś n i e y s z a  C e s a r z o w a  J e y m o ś ć  A l e x a n d r a  F e d o ­
r o w n a  raczyła bydź na rezurrekcyi i na mszy w  
mnieyszey cerkwi zimowego pałacu. C e s a r z  J e ­
g o m o ś ć  przyyinował w  Cerkwi powinszowania w  
porządku następującym:

I. Członkowie Rady.
II .  Senatorowie.
III .  W oyskowi.
1). Sztab Główny.

a) Naczelnik Cłównego Sztabu.
1>) Jenerał adjutanci, Jenerał-kwatermistrz, 

Jenerał Dyżurny, Jenerał-Wagenmistrz.
c) Adjutanci skrzydłowi.
d) Slarsi adjutanci Główmego Sztabu.
e) Głównego Sztabu: wydziału kwatermi- 

strzowskiego gwardyi sztabs-olicerowie, kapitani 
i  sztahs-kapitani.

2) Jenerałowie givardyi korpusowi, dywizyy-  
ni i brygad.

3) Sztab Gwardyi.
4) Sztabs - i Ober-oficerowie G w ardyi,  po­

dług starszeństwa półkowr.
5) Podług starszeństwa, Armii Jenerałowie  

piechoty i Jenerałowie jazdy.
6) Admirałowie.
7 ) Jenerałowie porucznicy armii.
8) Wice-admirałowie.
9) Jenerał majorowie kwatermistrzowstwa, 

artylleryi, inżenieryi i armii. ,
10) Kontr-admirałowie i Kapitani koman­

dorowie.
11) Jenerał-majorowie dróg kommunikacyi.
12) Korpusow kadeckicb

Kwatermistrzowstwa . . .  1 Sztabs-ofi-
A rtylleryi cerowie i
Iuzenjeryi  ................................. (kapitani.

i5) Kapitanowie lszey rangi.
i4) Szabs-C"- ■ —-Oficerowie półkow armii, znaydu- 

jącycb się w- St. Petersburgu.
i 5) Sztabs-oficerowie dróg kommunikacyi.
IV .  Pierwsi Urzędnicy Dworu.
V . Drudzy Urzędnicy Dworu.
A I. Sekretarze stanu; Minister Sekretarz Sta­

nu Królewslwa Polskiego, i Sekretarze N a y ja ^ ^ y -  
szYcn C e s a r z o w y c h ;  zbliżają się wszyscy ł^^feug 
starszeństwa swoich rang.

V II .  Kamerherowie.
V I I I .  Kamerjunkrowie.
IX .  Dalsze osoby, mające wstęp do sali ka- 

walergardów, podług starszeństwa klass.
~~ń Przez naywyzsze dyplomata pod dniem 2 

k w ietn ia , nayłaskawiey mianowani kawalerami 
orderu s. A lexan dra-l\ew sk iego:  radca tayny, se­
nator, X iązę A lex y  J)ołhorukow, radca tayny se­
nator N ie l id o w , i wielki mistrz dworu baron 
A lbiedil; tudzież udarów ani brylantow’aOemi zna­
kami orderu ś .A n n y  iszey klassy: jenerał porucznik  
ober - policmeyster St. Petersburski K n ia in in  ag i, 
i radca tayny sekretarz stanu M uruw jew .

P °g°da. zaczęła się zupełnie jak w  lecie: 
od kilku już dni termometr na słońcu skazuje 26°: 
dzisia zmiana straży lgo poddziału odbywała się 
na placu między admiralicy ą a pałacem zimowym. 
N a y j a ś n i e y s z e  C e s a r z o w e  i J e g o  C e s a r s k a  W y ­
s o k o ś ć  N a s t ę p c a  raczyli przypatrywać się pa­
radzie z balkonu.

— W  nocy d. 1 kwiet. Newa puściła na Och-  
cie, a o godzinie 10 zrana most isakjewski został 
podjęty, dla pędzonego New^ą lodu. D. 2 kwiet.  
kutry i łodzie ukazały się na rzece.

Sankt-P etersburg  dnia  7  hvietn ia .
(z  R u s k i e g o  I n w a l i d a . )

Zawczora zrana o godzinie- lo tey  umarł ta  
Rzeczywisty Radca Tayny iszey klassy , Prezy­
dent Rady Państwa i Komitetu Panów Ministrów  
X iążę Piotr Wasiljewicz Łopuchin. Jeszcze za 
panowania C e s a r z o w e y  K a t a r z y n y  I I  , był on 
moskiewskim policmeystrem, gubernatorem, w ło ­
dzimierskim i jarosławskim jenerał gubernato­
rem. Za panowania C e s a r z a  P a w ł a  Igo w czw a— 
ny został do St. Petersburga i mianowany Jene- 
rał-prokurorem, którylo urząd złożył dla cież- 
kiey choroby. Za C e s a r z a  A l e x a n d r a  Igo długo 
sprawował obowiązki ministra sprawiedliwości, 
polym otrzymał ostatnie sw e-w ysok ie  przezna­
czenie, na klórem zakończył pożyteczny sw óy i  
sławny ziemski zawód.

W  różnych czasach i za różne odznaczające 
Się czyny otrzymał od sw'ych.Monarchów orde- 
ry: ś. Jęd rze ja  P ierw szego w ezw ania , ś. A le x a n ­
d ra  -Newskiego, s. llow nego z A p o sto łd m i JCiaie- 
cia W ło d zim ierza  i ś. A n n y  pierwszych klass 
tudziez order ś. J a n a  Jerozolim skiego wielkiego  
Krzy& a.

St. P e te rsb u rg , dnia 6  kw ietnia.
'  ( J o u r n a l  d e  S t .  F e t e r s b o u r g ) .

Konie remontowe, przeznaczone dla półka 
Pruskiego, noszącego imie N a y j a ś n i f . y s z e g o  C e s a ­
r z a  N i k o ł a j a ,  zostały wysłane ztąd do B e r l i n a ,  
jako dowód przyjaźni J e g o  C e s a r s k i e y  Mości dl* 
Swojego M a y j a ś n i e y s z e g o  Teścia Pólkownik k a w a • 
jergardów G runw ald  miał zdany na siebie dnzor 
ich w drodze , z kilką oficerami i oddziałem Żoł­
nierzy, z półków jazdy gwardyi. Dzisia złożył oa 
J e g o  C e s a r s k i e y  W  y s o k o s c i  W i e l k i e m u  X i ę c i u  
M i c h a ł o w u  rapport, w którym zdaje s p r a w ę  z przy­
jęcia pełnego dobroci, doznanego przez oddzi ł  od 
Króla Jmci, a razem dołącza szczegóły wszystkich  
okazow w zględow i powalenia,jakiemi on i j.go pod- 
kommendm byli obsypywani przez J. K. M-, w cią­
gu swojego pobytu w stolicy Pruskiey.

Dozwolono nam jest, udzielić naszym czytel­
nikom następnych szczegółów z tego rapportu:

Dnia marca, jenerał V itzleben  odwiedził 
połkownika Grunwalda, u którego nasi oficerowi© 
znaydowali się, i oddał każdemu, od Króla Jmci,  
ozdoby i podarunki. Poczem udawszy się z nimi 
do k szar, przeznaczonych dla oddziału, rozdał żoł­
nierzom krzyze lub medale,wespół z nagrodą i szcze- 
gólnemi darami dla tych, którzy by Ii lom.ci

Nazajutrz, d. 1 kwietnia (o. s.) w r rznico 
wzięcia Paryża, Półkownik, jeg o f .  1
ły  oddział, mieli honor byd£p»«UAt4wi*uy*u K i ć -



łowi, i złożeni* mu głębokich dziękczynień, aa o- 
trzymane łaski. J. K . M. zaprowadziwszy Półko- 
wnika do osobnego appartamentu , raczył oświad­
czyć się naypochlebrfiey , wzgiędcm celu jego po­
selstwa. i polecił mu oświadczyć żołnierzom „ze sci- 
sły  związek pomiędzy Rossyą a Prussami, zawsze 
będzie miłym jego sercu, że Mu przypomina na- 
dewszystko z uniesieniem Jego nayszczerszego przy­
jaciela , zeszłego C e s a a z a  A l e x a n d r a  ; £e związki 
najtkliwszego przywiązania, łączą Go z ich teraź- 
nieyszym M o n a r c h ą ;  że J. K. M. otrzymaw­
szy od J e g o  C e s a r s k i e t  Mości medal ustanowiony 
na pamiątkę wzięcia Paryża , obrał na ozdobienie 
się nim po raz pierwszy, rocznicę tego pamiętne­
go wypadku, i że tegoż dnia, umyślił rozdać na- 
szvm żołnierzom medale, które nosić mają na pa­
miątkę swojego pobytu w  Prussiech.” Kiedy Król 
Jmć mi-ał pożegnać oddział, z widocznem wzru­
szeniem uściskał weteranów, którzy odbyli kam­
panie i 8 t4 i i 8 i5 , a przytem podobało się J. K. M. 
oświadczyć innymi iż bez wątpienia okazaliby w po- 
dobney okoliczności tę waleczność, która zawsze 
odznaczała żołnierza rossyyskiego. J. K. M. miał 
na sobie mundur rossyyski, równie jak Xiążęta 
Jego Domu.

Od czasu swojego przybvcia do Berlina, ofi­
cerowie nasi ciągle byli przedmiotem nayprzyja- 
źnieyszego ujęcia. Cały oddział traktowany był 
z  hoynością i odznaczeniem; żołnierze nawet dozna­
wali uciech i  zabaw > zgodnych z powinnościami 
ich  stanu. __________

K r ó l e w s t w o  P o l s k i h .
JY arszaw a d. 22 kwietnia.

(* G a ie ty  W  arezawskiey.)
Dnia 19 b. m. odbył się w tuteyszey stolicy 0- 

brzędiślubu J W . KonstantPgo Hrabiego Z am oy­
skiego, Szambelana Dworu Król. Polskiego, z JO. 
Anielą Xiężniczką SapicŁanką.

R ozleg łość lasoiv K ró lestw a  w stosunku do 
je g o  pow ierzchni. 

na powierz- mil ma lasu
"Województwa; chni kwadr. mil kw.
K r a k o w s k i e .................................J9^r5 $7 0
Sandomirskie . . . . . .  aig/j, 84reff
K a l i s k i e .................297 rV 85 r®
Lubelskie . . ................................................. 6g r65
Płockie . . . . . . .  3o i r7„ 100/*
Mazowieckie.................. ...........  546T'ff u o i 1.
P o d l a s k i e ..............  252T3 581’®
A u g u s t o w s k i e ......................  325r!ff io 4 ,»ff

Ogół 2270 r*B 6 5 o x'b .

W  tey obszerności jest lasów: sosnowych włok  
i74,286jt# , świerkowych io,3a7T»5 , jodłowych  
5 ,465T̂ , modrzewowych i 5o°, dębowych 3,565 
bukowych 84g rAs, olszowych 11,001 r’B, mięszanych
8 ,  1 7  °T*H *

W posiadaniu  zaś jest prywatnych 4.677 mil 
kwadr. Fundusm religiynego i ,35o rv  Gnunoai,*.. 
Rządu i 64 ŝ .

U życie drzew a.
Domowe, z pewnością obraęhować się nie da, 

obeymuje zaś nie tylko drzewo do opału mieszkań 
i b ud ow li, ale nadto wszystko t , którego gorzel­
nie, browary, piekarnie, cegielnie, piece wapien­
ne, garncarze, kowale i inni rzemieślnicy potrze­
bują. Sama stolica Warszawa, podług kilkuletnie­
go przecięcia, konsumuje oprócz 20,000 korcy w ę­
gli kopalnych, drzewa 592,000 sążni po 108 stóp 
sześciennych, które w J częściach z lasów sando­
m iersk ich , m azowieckich, kaliskich, podlaskich 
i  lubelskich W is łą  spławione, a w } części z przy­
leg łych  lasów lądem sprowadzane jest.

Przemysłowe, szczególniey do wyrabiania po­
piołu, potażu, szkła i kruszczów, z przecięcia pię­
cioletniego konsumuje się drzewa sążni 558,000 
prócz 670,000 korcy węgli kopalnych.

Handlowe, tycze się drzewa budowlowego i 
narzędziowego do portów morza bałtyckiego na

sprzedaż zagraniczną spławnego i wynosi z pięcio­
letniego przecięcia sążni 25,g25T';s . W y w o z i się 
prócz tego popiołu i potażu, podług takieyże fra­
k cji ,  91,000 cetnsrów, czyli w drzeviie 3oo,ooo 
sążni.

F  r a x c r  a .
P a r y ż  dnia 7  kwietnia.

( i  Gaiety W ana iw sk iey .)
Słychać, iż listy przywożone przez gońców 

z  M ą d r y tU) tyczą się żądania Króla Jmci Hisz­
pańskiego, aby woysko angielskie ustąpiło z Por 
tugalii, z powodu, iż tameczne powstanie jest zu­
pełnie przytłumionem, oraz aby woysko francnz- 
kie wyszło z Hiszpanii, gdyż Król Hiszpański może 
się zupełnie spuścić na własnych swoich poddanych.

Tuteysza G azeta  codzienna  pisze: ,, Listy z
Hiszpanii donoszą, iż gabinety madrycki i lizboń­
ski często nawzajem wysyłają gońców, i że Mini­
strowie hiszpańscy po licznych naradach wypra­
wili gońców do różnych stolic Mocarstw europej­
skich. W oysko hiszpańskie na granicy portugal- 
skiey, nietylko me ma bydź rozpuszczone, jak nie­
które dzienniki mylnie twierdziły, ale nawet c<>- 
dzień lep iej  się urządza. Jest rzeczą godną uwa­
gi, iż rząd i lud hiszpański zostają z sobą w zu- 
pełney zgodności. ”

Powszechnie mówią, iż wysłanie Hrabiego  
O falia  ma związek z interessami południowej A-  
nieryki, aby Hiszpania przedsięwzięła ostatnie środ­
ki do odzyskania swoich osad. W  M ex yk u  ma 
się odprawiać kongres, a Infant D on pran cisco  
de P a u la  ma dowodzić wyprawa. W szystkie o- 
kręty, któremi Hiszpania-rozrządzić może, otrzy­
mały rozkaz, aby na pierwsze wezwanie były w  
gotowości do żeglugi: mają wziąć woysko na w y ­
spach Kanaryyskich, i wzmocnić eskadrę Admi­
rała L ab o rd e> tak, aby wyładowanie w Ameryce  
nastąpiło. * .

Jeden z dzienników tuteyszych donosi, iz 
wypadkiem narad w L ondyn ie  względem interes- 
sów Grecyi, było podpisanie zawartego w  tey 
mierze traktatu, który po świętach W ielkanoc­
nych ma bydź podany Parlamentowi.

Fregata la G uerriere, przeznaczona dla Łaszy 
egipskiego, nie popłynęła jeszcze do A l e x a n d r y i .

Wczora dał Król Jmć prywatne wysłuchanie  
trzem synom i wnukom zmarłego Xięcia Laroche- 

fou cau ld  L iancourt.
Pan Usoz, sp ra w uj ą c y  interessa h i szpańsk ie  

pr zy  dwor ze  naszym; p rz y b y ł  do tu teyszey stol icy,  
zkąd Pan V illaherm osa  wyjedz ie  za K i l k a d n i  do 
M a d ry tu .

Tuteysza G a zeta  Codzienna  umieściła list 
Xiędza D esm azures, pisany z Jerozolim y  d. 6 l i ­
stopada; między innemi wyraża: „Maywiększa spo-
koyność panuje w Jerozolimie', wytrzymaliśmy nie­
jakie oblężenie, które 20 dni trwało; powstańcy , 
którzy zamek opanowali, w róciłi do posłuszeństwa; 
woysko oblegające rzuciło blisko 60 bomb do świę­
tego miasta, co jednak źadney szkody nie sprawi­
ło. Jeden tylko żyd Został leako raniony; nikt z 
katolików nie należał do tego powstania.”

Pan L a r n e th  dał tuteyszerou towarzystwu 
przyjaciół Greków 3ooo fr. od Xięcia O rleanu , i 
tyleż od siostry tego X ięc ia . VV spomnione towa­
rzystwo obrało Xięcia Broglie  na mieysee zmarłego 
X i ^ h  Larochefoucauld.

^PHrabia P o rta lis  wyznaczony został w Izbie 
Parów, aby imieniem Kommissyi zdał sprawę o pro­
jekcie do prawa względem druku.

Wychodząca w B ordeau x  Gazeta PIndicateur  
zawiera co następuje: „Przybywający z K a lk u ty
okręt A z y a , pod dowództwem kapitana D ucros, 
przywiózł zadziwiającą wiadomość, iż zdaje się, ja­
koby osadę, którą dowodził sławny L apeyrouse , 
odkryto na wyspie M aliculo . przy brzegach Mowey- 
Zelandyi. Słychać, iż kompania Angielska myśli 
wysłać wyprawę, na czele k tórey ma by dź pewny  
mieszkaniec miasta B ordeau x , dla powzięcia do­
kładniejszej wiadomości o bycie tych nieszczęśli­
wych.  “



A !* fi I, T A .
L o n d y n  dnia  5 / m arca.
(Journal de S t .  Fe tersbouig .)

Oto są niektóre nowe szczegóły o okręcie H e ­
b la ,  mającym służyć do Szpicberga, kapitanowi  
P a r r y :

„ Pomiędzy osobliwościami tam postrzegane- 
mi, jest kuchnia przenośna, mająca bydź umieszczo­
ną na łodziach , które będą spuszczane na morze, 
ku przebyciu miejsc niedostępnych dla okrę tu .  
K uchn ia  t a ,  naydowćipniey wymyślona,  jest na­
czyniem z blachy zelazney pobielaney , w którem 
się zawiera mnóstwo małych naczyń. Można je za­
wieszać po środku, i na kwarcie  palącego się wy­
skoku) rozmaite robić przyprawy.  Ciekawym jest 
też appara t  do topienia śniegu) k tóry  pomimo po­
wszechnego uprzedzenia,  jest nieszkodliwym d o p i ­
c i a ,  a którego kapi tan P a r r y  , równie jak i l u ­
dzie jemu towarzyszący, przez trzy lata używali,  
nie doświadczając chorob gruczołowych.

„ I zb a  k a p :tana jest ńayzimuieysza i naybar- 
dziey oddalona od środkowego ogniska ciepła; ma o- 
na kominek,  lecz zbyt mały,  nie więcey przyczy­
niający ciepła,  jak jest w całym okręcie;  ztąd też 
czeladz nie będzie obwiniała swojego naczelnika , 
iż używa wyłącznych wygód. Podobnem postępo­
waniem kapitau C o o k ,  zjednał był  do tak wysokie­
go s topnia ,  poświęcenie się swoich podwładnych.

,, Na okręcie widzieć takoż można powóz 
ożyli sanie, do których psy się zaprzęgać mogą, 
darowany kapi tanowi  przez admirała rossyyskiego.

,, Zeszłey niedzieli ,  okrę t  H ekla  popłynął  z 
D e p tfo rd  na odkrycia do bieguna północnego. 
W sz ys tk o  było w gotowości przede dniem; o go­
dzinie 10 okrę t  z oficerami  i osadą na jego pokła­
dzie, zepchnięty został przez statek parowy B ł y ­
ska w ica , srod uniesień i okrzyków wszystkich o- 
sób zebranych , dla widzenia jego odpływania.  0 -  
sada zdawała się dzielić nieustraszoną ufność swo­
jego odważnego kapitana.  Lordowie admiralicyi 
zwiedzali okrę t  w piątek zeszły,  i  obeyrzawszy 
wszystko w szczególności, zupełną oddali pochwałę 
staraniom i roztropności , k tóre  przewoduiczyły 
wszystkim rozporządzeniom.

L o n d y n  d n .a  7  kwietnia.
(* Gazety  W arszaw skie j)

Iyrol J j ic  przybył  z I t  indsor do tuteyszey sto- 
licy, i często naradza się z Panami  C anning  i Peel, 
oraz Xięciem IL elling tonem . W k r ó t c e  po przy­
byciu Monarchy  rozeszła się powszechnie pogło­
ska, iż Pan C anning  będzie pierwszym Min i ­
st rem;  potem jednak dowiedziano się, iż uczyniono 
wprawdzie Panu C anning  propozycyą przewodni­
czenia w Ministeryum,  lecz pod warunkiem,  aby 
nie mieszał się do spraw kościelnych.

W  Glasgowie nędza do takiego doszła stop­
nia, i i  więcey niż 6,000 domów stoi pustkami  w 
mieście i okolicach,  a mieszkańcy codziennie opu­
szczają swoje siedliska.

Gazety wychodzące w Nowym. Y o rku  pod 
dniem 8 marca donoszą, iż projekt względem 11- 
regulowauia stosunków handlowych między Zje- 
dnoczouemi kra jami  północney A m eryk i  a osada­
mi angielskiemi, został przyjęty w Izbie R ep re -  
zentatów z niejakiemi odmiaumi,  lecz odrzucił  go 
Senat większością 25 k re sek  przeciw' 20. Dnia 5 
marca  nastąpiło zakończenie obrad Kongressu.

Też gazety umieści ły 5 odezwy B o h w a ra . P ie r ­
wsza wyraża,  iż zgubne rozterki  wzię ły  naresz­
cie koniec, i spokoyność we wszystkich częściach 
krąp,  z0Stał a przywróconą.  Druga ogłasza jene­
rała I  aez  drugim dowódcą woyska,  a trzecia za­
pewnia amnesiyą wszystkim, k tórzy należeli do 
st ronnictw,  jakie dotąd istniały w kraju.  W sz ak ­
że nadal wszelkie podobne uczestnictwo będzie u- 
"aźynó  za zbrodnią zdrady kraju. W i e l k i e  zgro­
madzenie narodowe ma bydź zwołane, dla roz- 
strzygoienia losu Rzeczypospolitej ' .

Kommodor  P o rter ,  zostający w służbie me- 
XyksńskieyT kazał obchodzić na swoich okrę tach 
rocznicę narodzin f i  a shm gtona  przez 21 wystrza­
łów działowych.

List  z B<o-Janeiro pod dniem 5 lutego w y ­
raża: „ Cesarz nasz (Brezy lij'sfei) oświadczył,  iż
chce znow u, udać się do południowych prowincyy,
1 wżiąć woysko, tak, iz tylko miliej ' a pozostanie 
do odbywania służby. Lecz dnia 29 stycznia po 
przybyciu Pana Gordon, posła angielskiego z S. 
C atharina , odmieni ł Cesarz swóy zamysł. Naza­
jutrz przybyl i  takie  dway kommisarze Buenos- 
Ayrescy.  Admira łowi  Buenos-Ayreskiemu B ro w n  
udało się przepłynąć  w pośród eskadry brezyl iy- 
skiey, i wrócić do B uenos-M yres. Dnia 2 stycznia 
zaszła b i twa między obust ronnemi  eskadrami.  L-  
skadra Buenos-Ayreska miała ut racić 5oo ludzi i
2 okręty.

Pan Lfuskisson  zupełnie wTyzdrowiał,  i od 
k i lku  dni t rudni  się znowu zwyczayną pracą w 
wydziale handlowym. P.  P la n ta , podsekretarz 
stanu wydziału sp ra w  zagranicznych, został mia­
nowany sekretarzem skarbowym, na mieysce Pana  
L ush ing ton , k tó ry  uda się do Indyy,  na urząd 
Wielkorządcy w Bom bay'.

W y k a z  dochodów kra jowych w ostatnim 
kwarta le  jest nierównie niepomyślnieyszy, aniżeli 
się zdawało. W yn os zą  tylko 9 milionów 560,820 
funtów szterlingów (3y4 milionów 432,800 zł. poi. 
a zatem 46g,548 funtów szter. (18 milionów 781,920) 
zł. poi.) rnniey, niż w  takimże kwar ta le  roku prze­
szłego 1826; przez ciąg zaś całego roku  kończące­
go się w dniu 5 kwietnia r. b. zmnieyszyły się 
dochody o milion 709,897 funtów szterl. (68 mi­
lionów 3g5,8oo zł. poi.) w stosunku do dochodów 
w roku,  który się skończył d. 5 kwietnia 1826.

Nieporozumienia między właścicielami f abryk 
towarów jedwabnych na przedmieściu S p ita lfi-  
elds, a robiącemi  w nich  ludźmi,  zostały u ła twio ­
ne w sposobie, zaspakajającym obie strony.

Znany jenerał  Church, k tó ry  się udał  do 
Grecyi,  jest synowcem Hrabiego B a th u rs t ,  i miał  
przedsięwziąć podróż na szczególne wezwanie.

Izby prawmdawcze wyspy H a y ti  (St. D o m in ­
go) zebra ły  się na początku lutego. W  mowie za- 
gajającey obrady namienił  prezydent  B o y e r ,  iż 
od rządu francuzkiego ot rzymał listy, które wca­
le nie są zaspokajające, i że haytanie powinn i  
bydz' gotowi na wszystko, co wypadnie.  Lis t  p r y ­
watny  z P o rt-a u  P rin ce  donosi, iż po wyleceniu  
zbrojowni na  powiet rze,  wichrzyciele usiłowali  
k i lkakrotnie  zapalić miasto. Czynią się przyspo­
sobienia na wypadek,  jeśliby flota francuzka po­
kazała się w blizkości wyspy.

Na wyspie M a d a g a ska r  panują wielkie roz ru ­
chy.  B a d a m , naczelnik st ronnictwa,  zebrał  i 5,ooo 
woj'ska przeciw Kró low i  D andi.

List  z L a  G uayra  pod d. 6 lutego donosi, iż 
B o liw a r  postanowił wysłać wyprawę przeciw P o r-  
torico, i czeka tylko na przybycie  ki lku okrę tów 
z K a rta g e n y .  Sam ma dowodzić. Słychać,  iż L a  
T o rre , Wielkorządca w' P ortorico , jest szwagrem 
jego. Podług wiadomości,  odebranych prosto z 
M araca ibo  pod d. 4 lutego, Je n e ra ł  P a ez  miał  zło­
żyć swóy urząd, a Knngres  w B a g o ta  odłożył obra­
dy swoje na czas dalszy'.

A U S T  R Y A.
W ie d e ń  dnia  g kw ietnia .

(z  Gaze ty  W arszaw zkiey .)
Dnia 29 z. ro. przy nadzwyczaynem zgroma­

dzeniu ludu,  odbył  się tu soleny pogrzeb nieodża­
łowanego B eethovena . Panowie G rillparzer  i K a -  
stelli, wraz ze wszystkiemi  osobami, należącemi do 
tea t ru  nadwornego i opery,  towarzyszyli orszako­
wi do kościoła, a zlamtąd do miejsca  spoczynku,  
dokąd także udało się niezliczone mnóstwo pojaz­
dów-.

Słychać,  iż N. Cesarz Jm ć  z dworem swoim 
uda się na początku przyszłego miesiąca do P re z -  
b u r g a . dla ukończenia obrad seymu węgierskie­
go. Wnosząc z przysposobień,  czynionych w L a -  
xen b u rg u , zdaje się, iż NN. Cesarstw* I ch  mość, 
wróciwszy i  P rezburga , pojadą do tego zamku l e ­
tniego.

Dnia 2 h. m. przed godziną 1 po północy,  
dało się uczuć trzęsienie ziemi w T r y  dencie, w  
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kierunku od wschodu aa zachód, bez żadney szko­
dy. Trwało kilka sekund; poprzedził je huk po­
dobny do grzmotu. W  kilka minut po trzęsieniu 
słyszano także huk podobny.

H l S Z P A N l J A .
M a d r y t  dnia 2 /  m arca •

(z Gazety Waraiaw'kiey). »
Pobyt Dworu naszego w stolicy tuteyszey nie 

wyjaśnił pod żadnym względem stosunków, ani za­
miarów jego względem Portugalii i Anglii. ^J^1' 
czasem woy.-ko obserwacyjne codzień się pomnaża,
i powiększają się uzbrajania wojenne. Mowa dywi- 
zya woyska zbiera się w dawney Kastylii pod do­
wództwem jenerała Odonnel, do którey, jeśli fundu­
szów nie braknie, przyłączona będzie dywizya artyl- 
leryi, ze 20 dział złożona. Z M a d ry tu  posyłają wiele 
potrzeb do dawney Kastylii. W edług inny eh do­
niesień, Monarcha nasz nie zdecydował się jeszcze
względem wojska obserwacyynego, iz tegoto  zape­
wne pow'odu rozgłoszono o przj byciu novvego w oy­
ska Angielskiego. Jedna z Gazet Paryzkich pisze,
i i  jeśli woysko obserwacyyne nie. będzie zwinięte, 
to podobno samo się rozeydzie.

Z korrespodencyi, którą P. Salazar, Minister 
morski, utrzymuje z Pauem Vives, Wielkorządcą 
wyspy K uba, widać, iż Hiszpania ma j><zcze l i ­
cznych stronników w Mexyku. Duchowieństwo 
tameczne i szlacha życzyliby sobie przybycia Infan­
ta Hiszpańskiego. Podróż X»ąięcia M ontezum a
ma ścisły związek z tą okolicznością. Ważna atoli,
chociaż mogąca się pokonać trudność, zachodzi w 
tern, iż Anglia ma swoje widoki i posiadłości w  
M exyku, co wypadałoby dostatecznie zapewnie.

— D n ia  ag m arca. —
Król Jmć sam bez żadnego Ministra wydał 

rczkaz , aby Margrabiego Chaves i Vice-Hrabie-  
go Canellas wywieziono z Hiszpanii.

Broń powstańców oddano już po części rzą­
dowi Portugalskiemu, co także i z resztą nastąpi; 
zatrzymano zaś i 5o koni,  z pow'odu, iż tyleż ko­
ni zbiegów Hiszpańskich pozostało w Portugalii. 
Jazda Margrabiego C haves, w liczbie blisko 5oo 
ludzi, stoi w Z am ora; żołnierze mają jeszcze swo- 
ję broń i konie; słychać, iż nawet czynili pogró­
żki, gdy im mówiono o rozbrojeniu.

Przybycie gońca dnia 28 b. m. z L izbony  do 
naszego Ministra spraw zagranicznych, dało powód 
do wielu pogłosek.

Potwierdza się mianowanie Jenerała Odonnel 
na urząd Gubernatora daw ney Kastylii. Jenerał L o-  
r ig a ,  o którym mniemano, iż uda się do wyspy  
K u b a , został Gubernatorem W alen cyi.

Margrabia A lcan izas , Hrabia P illa -fra n ca , 
Xiążę F ria s  i Margrabia Santa-C ruz, wrócili do 
tuteyszey stolicy. Dway pierwsi zostali skazani na 
■wygnanie za to , iż należąc do milicyi narodowey  
k o n n ey » byli obecnymi, gdy w roku 1828 w ie­
ziono Króla do Sewilli. W szyscy teraz byli przed­
stawieni Królowi Jmci, i  wrócili do sworch urzę­
dów. . .

Pan R eca ch o , jeneralny intendent policyi, 
badał sam /5ciu buntowników w  T ort ozie; według  
ich zeznania, hersztem ich nie był półkownik  
Trilto , lecz Margrabia T a m a fita . Rozruchy trwa­
ją jeszcze w tameczney okolicy, i woysko liniowe 
udało się przeciw buntownikom.

T  U R  C Y A.
S tam bu ł dnia i o m arca .j 

(Journal de St. Petersbourg).
Rząd nie przestaje dzielnie czuwać nad u­

trzymaniem spokoynośc.i publicznej i oddalaniem 
ze stolicy wszystkich osób podeyrzanych. Przez 
nowe postanowienie, każdy rzemieślnik, obowią­
zany jest|opatrzyć się w  świadectwo, wydane przez 
starszyznę swojey korporacyi ; dyrektor komor i  
intendent policyi, otrzymali władzę rozciągleyszą, 
ku czuwaniu nad zachowaniem nowych środków 
policyynjrch. Trwają dotąd czynnie roboty w  ar­
senale, w  budowaniu koszar, i W uczeniu w oy­
ska.

Podług doniesień z Bośnii , mieszkańcy tey  
prowincyi , którzy się z razu okazali nieukonten- 
towanymi z now ych postanowień, ułagodzili się 
za przybyciem nowego Abdurliaman baszy.

Ilapporta otrzymane, potwierdzają niepowo­
dzenie, których doznały dwie wryprawy greckie, 
lądem i morzem, dla zdjęcia oblężenia Akropolis 
w* Atenach. W ypraw a morska przybyła do D i-  
reus  w  nocy z d. 5 na 6 lutego, i zajęła w iele  
punktów na brzegu,, lecz wszyscy grecy zostali 
wyparowani przez Reszyda baszę, przybyłego d. 
11. Dnia i 4 lutego, Grecy jeszcze posiadali Fa~' 
lerę. Półkownik Gordon , dowodzący wyprawą,  
odpłynął do Salaminy; półkownik H eidegger, to­
warzyszący' mu z oficerami bawarczykami, użala 
się gorzko równie jak i on na brak żywności i  
małą odwagę Greków. W n et  po rozproszeniu 
korpusu, który pod dowództwem fV asso  i D u r-  
backi zbliżył się do A ten ,  reszyd basza ma w y ­
słać 2 lub 3ooo żołnierzy ku Distotno, gdzie A a -  
ra iskak i trzyma w opasaniu Omera i Osmana ba­
szę. Nieporozumienia ciągle trwają pomiędzy ty ­
mi, którzy się znaydują na czele sprawy greckiey,  
co w pływa bardzo szkodliwie na działania w o­
jenne. Deputacj'a wysłana do Kastry przez dwie  
kormnissye rządowe, w celu obrauia innego miey-  
sca dla zgromadzenia narodowego, które niechcia- 
ło się przenieść ani do Eginy, ani do Kastry, po-s 
wróciła z niczeni do Eginy.

Od g ra n ic  tureckich 28 m arca.
(*  G * * e t y  W a r » r a w s k i e y . )

'Wychodząca w Sm yrnie  Gazeta D ostrzegacz  
TFschodni donosi o okropnym czynie zemsty. Do­
bosz Arabski z woyska regularnego udał się do ła­
źni, napotkał tam Greka, który go w Morei przez 
kilka miesięcy w niewoli trzymał; wyszedł z łaźni 
pobiegł natychmiast do Baszy, wystawił mu srogość, 
z jaką się Grek w czasie niewoli jego z nim obcho­
dził, i prosił o ukaranie buntownika! który się wa­
żył służyć przeciw wojsku Sułtana. Basza kazał 
Greka do siebie przywołać, i zadał mu kilka pjlań,  
co do uczynionych mu zarzutów. Grek przyznał 
wszystko, a Basza zniewolony był skazać go na u» 
tratę głowy. Dowiedziawszy się Arab o tym w y ­
roku, żądał, aby mu było polecone wykonanie One­
go, ąa co Basza zezwolił. Dobosz rozpoczął swoje 
dzieło krótkim szerokim pałaszem, i dopiero po 
l istem  cięciu spadła głowa z kadłuba. Arab przy­
tknął potem żelazo do ust swoich i dopiero po sko­
sztowaniu krwi ludzkiey zaspokoił swoję zemstę. 
Turcy nawet, którzy byli świadkami tey okropney 
sceny, nie mogli znieść tego widoku.„

— D nia 1 kwietnia. —
Bisty z B ukarestu  pod d. 23 z. m. i z Jas  pod 

d. 23 z. m. nic niedonoszą o rozruchach w tamecz­
nych Xięztwach. Pogłoski więc, które &ię niedawno 
w tey mierze rozeszły, nie zasługują na wiarę.

P ozw olon o  drukować. Z  polecenia J fV . Litewskiego 7V oj en nego G ubernatora. 
A n d rzey  S u c h a r s k i  R zeczyw isty  R a dca  S tanu i Kawaler. 

w D rukarni R edahcyi.



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N  U .
IVilno dnia 1 .8  k w ie tn ia  o. t. 182?

o y iu  , uieoucni-ennie w przeciągu nY C1Z TUrszelowiczowie w  żadne n'kł»d™ j  
jednego roku od pierwszego wydrukówania tego swóy na Zarzeczu, nod N. 580 svtnnw  
ogłoszenia, dla pokazania prawa swego do sukces- wohr>d/.];\ • a • Sytuowany 1110-
»yi i odebrania summy dekretem Wileńskiego Głó- W ile ,  • , ladczeniem w  Aktach Grodz:
wnego Sądu ago Departamentu na Hrabiach Chren. ™ 7  ,b24 xbra 29 d. zapisanym i
łowiczach sądzoney w ogóle 39,6oo zł. poi., do W ibaxei'le Kuryera Litt: w r. i 825 januarvt 
klo. ey roszczą pretensj e różni spółuczęstnicy do a d. pod N. 1 zamieszczonym interessowane osoitru: r i i s i i . 7 e ae7y r m?nionych °s°- liê S ^ ,pioro zaś kiedy Dekr̂  °-

Assesor J ó ze /szu lc ,  7 !  !  f  W Magistr:, dru -
Sekretarz M. Lubsński. w " ,  oktobra ^ 2 6  r. w  Sądzie Głł. L itt .
Naczelnik Stołu Nielkowski. . n ’ 2 , Depar. summa ogólna rub. sreb <-7 8

--------------- 1 r. as. 207 na domie Hirszelowiczow przysadzo-
1 Pow odem  Prośby przez Felicjana D er- V\  y;"ftała,» a. Wladomość dochodzi,  Że jakoby  

szkoła Doktora Medycyny do Magistratu Wileri. C1Z iIlrszelow iczow ie  , rzeczony dom w  załoga  
podnney, i 'u. ona nastałey rezolucyi, ma bydź P.ew ny m osobom mają oddać , z,-.tym gdyby  
wyprzedaną z publiczney licytacyi wszelka ru- Z z. o n e m i łv żadne układy niewchodził , i e -  
chomośe po zeszłey W ik to ry i  z Popow  Dersz- |Wikcył zad"ey na tym domie, jako jn£ obćiaźo- 
k ofow ey pozostała, z srebra, złota, pereł, oraz *7 “  ł u g i e m  nie przyjmował, powtór-
poscieli, biehźuy i dalszych do ubioru służących 11 *e Miteressowane osoby ninieyszym zawiadamia, 
szczegółów składająca się. Jakowa licytacja  w  27 apr'ia *7 d -
mieście W ilnie  w domu Manasterskim pod N. . Takow e ostrzeżenie z mocy Plenipotencji
43 na Imbarach dnia s 5 teraź nieyszego miesią- R°™uald D owoy na Ad w,
ca aptyla rozpoczętą i kazdodzienuie, prócz dni Dozwolono drukować dnia 17 kw ietnia
świątecznych i tabelnych, konkludowano będzie. 1027 *' Ceuzor ^ n a c y  Reszka.
O czem dla publiczney wiadomości wydaje sio « ---------
ninieysze ogłoszenie. Roku iS c y a p r y la  16 dnia * Mai<?tek Luszniew  w P ow iec ie  B rasław -

Karol Gain R. M. M. W . ’ ’ od D>’»eb»'g* u.il 5 , od W id z  tyleż , od
— ------  H i ln a  20 do piędziesięcioletniey possessyi J W .

1 N iżey  podpisany jako pełnomocny ple- K oPcra należący, jest od tegoż do zby-
mpotent jP an a  Jana Grzybowskiego majac c,a svvem p r a w e j .  Chcący o to traktować, udać  
w swym zaw iadywaniu dw a domy murowane f ?  racz>l do W . Sędziego Tymowskiego mieszka-  
w  mieście W iln ie  pod N. 548 , i i 7 0 n. polo -  ,qCeg0 W® w łasnJ’m domu w  W iln ie .
zone gdy dostrzega z Kuryera L itewskiego w  TTT-----

jG- 1 pdźmeyszych dwóch numerów zamie- • Pew nem mieście powiatowym jest do 
szczoną awizacyą przeciwko JPanu Grzybów- yt5la al^ pka w e  wszystkiem dobrze opatrzona
skiemu aktorowi i mnie jego plenipotentowi przez * ' (>Brodem do niey należącym.
JP. Bartłomieja Szabłowskiego byłego Radne- 1 G warunkach można się dowiedzieć u apto­
go  Rady miasta W ilna i opiekuna Felixa Sza- M 13 K iPko w  W idzach
błowskiego podpisaną, zapowiadajac, że Feli*- n v   Z Z ~
Szabłowski za dekretem Sadu Gł. Wilenskiemi a Pobcya Miasta W iln a  przez ninieysz*
2 Departamentu ma na Grzybowskich w skazf Za.VV,adam'"’ ze z l lnw°du zbliżającego się ter* 
ną górą 3 ,000 r. sr. summę, przeto niżey „od- ",Um S ‘ J.erzeS° d o 'Ąy w wiedzy teyże P o ­
pisany ma sobie za obowiązek odpowiedzieć t n ^ V f ° S \Ce’ za rbzne Skarbow e długi jako
publicznie , że od dekretu ‘ Sądu G łównego a M  T  T \ ̂ . ,a » ^ aka , i G a b r y ś  
Grzybowski przeniósł skargę w  Rządzący Se "  ‘>y*°}a. J13 Rudnickiey ulicy pod N. 278,  
« * ,  że ma process w W i l Ł i m  Mag n a c i e  t  ^  Wyd" e , °,na z ^ d y w i z y i  w  domu W o ł L
wyż rzeczoną summę z JF P . J u r e w i c z a m i  te p l T  dlaProzora i Izraela
summa jest ew ikcyą dla Grzybowskiego, a prze- !  T b a  drewniany na ŁukiszkacB
toz ©strzeżenie iżby z Grzybowskim i ich p le- 1n, j nw' ?d^ Sl§ wypuszczać w  jednoroczną
nipotentem o arendę domu pod N  548 nnłn u " ° 3 tenut? > zatem na wzięcie takowych
W g °  n ik t w „utady n i ,  w ^ o d a i ł ,  jett s T . L ' ’" ' !  ° d

’ tym w ięcey  że Szabłowski opiekun F e li-  o ' rv. ,  ' S,°’ !°, 1 } e ra ia ^ ^ o  miesiąca
xa Szabłowskiego nie ma odpo wieduieęo f un I " •' ’ .° tdkovve/  Licytacyi naznaczają s i f
^ w y s t a r c z a j ą c e g o  za wskazaną . m G ^ y b Z l  ^  0statc“ !

sumrnę, więc Grzybowski Że oponiesione - 1  S° Z ^ - 7  ’ kondycye zaś takow ey a-  
straty z uczynioney Awizacyi poszukiwać na P V w,dBie® każdo dziennie w  teyż®
b el*xie Szabłowskim i jego opiekunie będzie cyi 1 łj?d  ̂ Plzpdjawiane Przy targach. Zy-
*apowiada. ' °  ° p ie ‘' ume będzie. <**cy przeto należeć do takow ey  L icytacyi ze -

iSzlachcic W incenty  Piepol ^ ^ ą  jawie się na wyż wyrażoue terminy ka£-
- lepoł. do dziennie z południa o godzinie Sciey do P o -  

licyi Bliasta W ilna. Apryla 1 dnia 1827 fok a
1 Slarozak. Beniamin Hirszelowicz ErdLbere: Za Prystawa Hutowicz.
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3 Od L U c wsi*a-Wileńskiego Guberuialf.e- 
eo R/.adu ogłasza się, i z, wzięty w tu teystey Gu- 
bernii w Ko wiem-kim powiecie za omekazaato 
paszportu Maciey Jankowski, k tóry  na exammie 
•powiadał, że od urodzenia ni a la t  80, miejsca 
urodzenia i stanu nie wie., bo P° śmierci rodzi-

*cow p r z e b y w a j ą c y c h  wmieście W ilnie, został
sio ęmioietnim chłopcem; na mocy Ukazu Rzą­
dzącego Senatu  pod d.a.g augusta 1807 roku, 
rezo lucją  te ro  Rządu d. 29 marca 1827 r. daną, 
uznany za włóczęgę 1 na mocy to  paragrafuN ay- 
w yższLo JE G O  GESA R SX1EY  MOŚCI Uka- 
.... r-mf d. 23 februaryi i823 roku  Rządzące-
V Ł Ł t  ^  j

lnu S e n a t o w i  danego, u z n a n y  za włóczęgę, a 
d l a  starości odesłany do W ileńskiey Magistratu- 
x y  Powszeclmey Opieki d la  użycia do loboi,; 
oczem zgodnie z 12, i 3 , i 4 i 15 punktem tegoż 
f^aywyższego Ukazu uwiadamiają się właściciel 
tego włóczęgi lab  gromada do którey należał. 
Przymioty tego włóczęgi: wzrostu 2 arsz. 5
wiersz. , twarzy czystey podługowatey* włosow 
na głowie i b rw iach  czarnych, na brodzie si­
w y c h ,  nosa podługowatego, oczu szarych, p ra ­
w a  noga z przyczyny choroby nieco cieńsza, 
i ia  lew ym  ręku  wyżey sustaw wielki znak od 
rozrąbania siekierą.

Assesor Józef Szulc.
Sekretarz  Mateusz Lubański.

Za p o w y t c z y k a  Kaucelarzysta W .  K w ia t­
kowski.

2 W  spełnieniu rezolucyi Sądu Magistra­
tu  W ileńskiego na dniu 19 teratnieyszego mie- 
jjaca aprila  po południu o godzinie drugiey w 
domu W incentego  Grabowskiego b. Radnego 
w  Mieście W iln ie  przy ulicy Zamkowey pod 
]N. »o4 położonym, w  mieszkaniu przez w dow ę 
Eyschenbla terow ą zaymujaccym się, rozpoczętą 
zostanie publiczna Licytacya meblow, naczyń i 
rozmaitych sprzętów gospodarskich, po zeszłym 
W ilhelm ie  Eyschenblaterze pozosta łych , i ta ­
kowa Licytacya aż do zupełnego oney skonklu- 
dovvania kazdodziennie prócz dni świątecznych 
i tabelnych odbywać się będzie. O czem dla pu- 
błiczney wiadomości wydaje się ninieysze ogło­
szenie. Roku 1827 miesiąca apryla 14 dnia.

A Fiorentin i R . M. M. W .

3 Oświadczenie wespół z manifestem ndy-  
wńenleyszym zażaleniem się imieniem Star. M ał­
ki Hirszowey Ram Kacnelbaugincwcy kupco- 
wey 2 Giłdyi i obywatelki wileńskiey, w assy- 
■teneyi męża swojego działającey, przeciwko 
prykaszCzykowi 1 p lenipotentowi swojemu Star. 
Abelowi Ickowiczowi Ohuzowi mieszkańcowi 
miasteczka Podbrzezia, czyni się z takowego 
powodu i oto: i i ‘ob la ł .  Abel Ickowicz nads trę ­
czyłeś siebie za prykaszczyka w handlu  l a ł j ^ .  
jąeey, gdzie la ł .  na żądanie onegol nastręczają­
cego się z przyjąćiołami swojemi wydała obzał. 
Abelowi Ohuzowi w ro k u  idącym 1827 februa­
r y i  1 dnia p len ipo tencją , dla kupowania i sprze­
dawania  toworoW w tuteyszym kraju i zagra­
nicą. oraz zaciągania k redyfow . Stało się więc 
i e  oblał. Abel od czasu dania sobie pleni po­
tency i, oddaliłeś się z miasta W ilna  przebyw a­
jąc po różnych rnieyscach załcey niewiadomych, 
gdzie la icy  żadnego nie miała .5 niema dotąd 
uwiadomieuia, ani też listu i donięsienia, jakim 
porządkiem obróty vv handlu idą i na jaki® 011 
je*t stopniu, przez co wnosi sobie przeciwnie 
i zesiaj® la łea  w o b a w ie , aby obzał. cos na

krzywdę la ł .  nieuczynił, jak już dało się^ sły­
szeć, ażeby więc oblał,  niezaciągał, jakichkol­
wiek długów, a konto handlu  zał. mocą pleni-* 
potencyi, przeto w tym zamiarze czyniąc sobie 
ubezpieczenie, wydaną oblał.  Abelowi Ohuzo­
wi plenipotencją, manifestuje, cola, i bez ża­
dnego znaczenia i waloru zoStawuje i za nie-. 
byłą ogłasza, i ażeby nikt nieważył się z obzał. 
na  mocy takowey pleni potencyi w  żadne in- 
teressa i uk łady  wchodzić, onemu kredytować, 
zapowiada, a jeśliby i zaciągnął, jakie długi lub 
zaciągać będzie, tak  jak załea o niczym n iem a  
od oblał, uwiadomienia, a ztąd żadnego aw an- 
taźu w handlu swoim , tak  też odpowiadać za 
takowe nie będzie, w  tern przed całą  P ub li­
cznością oświadcza, słowem że już obzał- Abel 
Ickowicz nie jest ani prykaszęzykiem ani ple­
nipotentem zał. zapowiada. D at roku 18^7 
miesiąca marca 3 duła.

Małka Hyrsżowa Ram mowa Kaciuelinbo-
ginowa.

Roku 1827 nica niarca 21 dnia. P rzed  
Aktami Grodżkiemi P tu  Wileńskiego osobiście 
stawajao Star. Chaim Izaak Josielowicz Cza 7 
chas, takow e oświadczenie wpisać d o P ro tó k u -  
łu  podał i w owym własnoręcznie jako pro­
szony rozpisał się.

Przyjąłem  Regent Grodz. ptu. W ileńskiego 
Ignacy Kiełczewski.

3. T rzy wsi dziedzictwa J.TWW. Grafów 
Alexandra i A r tu ra  de Choiseul-Gonffier w Gu- 
beruii W ileńskiey Pcie Telszewskim położone, 
Bardzie, Naslrauy i Kłauzg iły nazwane, od Me- 
mla o mil 9, od Połongi mil 6 odległe, są do 

' sprzedania od. ś- Jerzego. Życzący nabyć ma 
się udać do M ic h a ła  Grzybowskiego, mieszkają­

c e g o  w domu Piaseckich, do tych sprzedaży u- 
mocowanego.

J Y o tv e  D z i e t o .
6. Stosownie do ogłoszonych drukiem  

na końcu roku zeszłego P r a w n ie !  VV y- 
rnowy i P.oezvi wyjęty cii z dzieł Euze­
biusza Słowackiego; wygotow ał Pan Igna­
cy Szydłowski P r z y k ła d y  S ty lu  D o l­
skiego tv ro zm a ity c h t ro d za ja ch  H y ~  
m o u y  i P  o c zy  i.

Tom pierwszy zawierający7 Pro^y w y ­
szedł z druku u Józefa Z aw adzkiego, i 
przedaje się p° 1 r. 20 kop.

D o z w a la  się drukować. Dnia 17 marca 
1827 r. Leon Borowski Cenzor.

3 w Domu Xię!v Pijarów naprzeciw Kościo­
ła Dominikańskiego położonym, o stolarza Pomera 
zuąybiją się rolnego gatunku meble do sprzeda­
nia za pomierną cenę.

3 Na zezw olenie Z w ie rzch n o ­
ści uw iadam ia się P rze św ie tn a  P u ­
bliczność: źe w ie lk i słou samica z 
Bengalu na k ró tk i ' ty lko  czas 
p rzed  w y jazdem  jest do w id z e ­
nia źrana od »o do  godziny j  w  
w ieczó r. C ena  mieysc od  2ch 
do 1 złotego.


